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Pobyt w Wiedniu
Wyjechaliśmy wszyscy z pięcioma dolarami na osobę do Wiednia. W Wiedniu była
opcja  czy  jedziemy  do  Izraela  czy  do  Stanów  Zjednoczonych.  Ojciec  miał  już
propozycję pracy załatwioną wcześniej, po [19]67, tak że zdecydowaliśmy się jechać
do Stanów Zjednoczonych.
Ja do rodziców pojechałem, którzy mieli mały pokój w takim dużym kompleksie na
piątym czy szóstym piętrze bez windy, gdzie chyba z siedem rodzin żydowskich z
Polski  mieszkało.  Wynajmowali  tam  pomieszczenie.  Ta  zapomoga,  którą
dostawaliśmy, była tak minimalna, że trzeba było jeszcze jakąś pracę szukać, żeby
się utrzymać. Tak że brat u Wiesenthala pracował, ja z tatą takie dorywcze prace
dostawaliśmy.  Rodzice  wyjechali  pod  koniec  grudnia  do  Stanów,  a  ja  jeszcze
czekałem na tą swoją dziewczynę. Potem mnie policja austriacka zaaresztowała, bo
miałem nielegalny już pobyt i następnego dnia musiałem wyjechać do Stanów. 4
marca [19]69 wyjechałem do Nowego Jorku. Bez papierów, bo wszystkie papiery
poszły z moimi rodzicami i z rodzeństwem, tak że ja miałem ze sobą tylko telegram z
ambasady amerykańskiej w Wiedniu, że wszystkie dokumenty są w Stanach. Oni
przywieźli te dokumenty na lotnisko.
Pierwsze co czułem [w Wiedniu], to rozglądałem się, czy ktoś jest z mojej rodziny, i
mama czekała  na  mnie,  tak  że  to  było  przywitanie  głównie.  Innych  odczuć  nie
miałem,  tylko  że  jesteśmy  razem.  No  i  w  tym  mieszkaniu  z  tymi  rodzinami
zaprzyjaźniliśmy  się  z  paru  osobami.  Byli  Paulina  i  Henio  Chmielniccy,  którzy
mieszkają w Nowym Jorku, to żeśmy się z nimi zaprzyjaźnili. W Wiedniu pracowałem
też w sklepie tekstylnym i próbowałem śpiewać. Śpiewałem w takim klubie nocnym,
ale bardzo mało płacił, tak że zrezygnowałem, bo nie było sensu za parę dolarów się
męczyć do późnej nocy, a to nie wystarczyło, żeby wyżyć.
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